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I N S E R A T Y :P R Z E D P Ł A T A :
1 sgr. 3 fen. od wiersza na £ szerokości 

przyjmują się tylko w expedycyićwierćrocznie dla miasta Poznania 1 Tal. 20 Sgr. 
na całe Prussy 2 Tal.

Drukiem i nakładem Drukarni Nadwornej W. Deckera i Spółki w Poznaniu. — Redaktor odpowiedzialny: N. Kamieński w Poznaniu.

Telegraficzne wiadomości.
T u r y n ,  10. Listopada. — Ze Spezyi i z innych portów nadchodzą wciąż 

wiadomości o nieszczęściach wydarzonych na morzu z powodu burz panujących.
— W Pinerolo dało się czuć trzęsienie ziemi około godziny 10. wieczorem 

na dniu 7. b.  m. . . . .
Z a r a ,  8. Listopada. — Parowce Lloydowe »Kroac)m« i "Albania, opó­

źniły się z przyjazdem o trzy  dni z powodu burzy wciąż panującej. Od lat 
20. podobne opóźnienie się nie wydarzyło.

F r a n k f u r t  n. M., 12. Listop. — Na posiedzeniu wczoraj szem bundes- 
tagu połączone komisye zdawały spraw ę o stanie rzeczy holsztyńskiej. N astę­
pnie doniósł pełnomocnik duński v. Biilow o postanowieniu ostatniem rządu 
duńskiego i to doniesienie wzięły połączone komisye do akt swoich.

Be r l i n ,  12. Listopada. — G a z e t a  w r o c ł a w s k a  tak  ̂opisuje nowych 
ministrów: prezes ministerstwa książę Karol Antoni Joachim Zefiryn F ryderyk 

.Mainrad Hohenzollern-Sigmaringen, urodził się 7. W rześnia 1811, jest synem 
rządzącego księcia Karola Antoniego Fryderyka Mainarda fidelisa i księżny 
Antoinetty Maryi Murat (siostrzenicy byłego króla neapolitaóskiego Murata). 
Rządził księstwem Sigmaringen do końca r. 1849, w d. 7. Grudnia tegoż roku 
rządzące domy w Sigmaringen i Hechingen odstąpiły na rzecz Najj. króla pru 
skiego swe księstwa. W  d. 21. Paźdz. 1834 ożenił się teraźniejszy prezes mi­
nisterstwa z księżniczką Józefiną badeńską i rezydował w Dusseldorfie, gdzie 
dowodził 14. dyw izyą pruską jako jenerał porucznik. Jego dwaj najstarsi sy ­
nowie służą w wojsku pruskiem. — Minister Rudolf v. Auerswald jest średnim 
synem landhofmeistra pruskiego Hansa Jakóba v. Auerswalda, urodził się dnia 
1. W rześnia 1795 r. we wsi Faulen pod Rosenbergiem w zachodnich Prusach. 
Starszy brat jego jenerał Hans Adolf von Auerswald został zamordowany 
przez powstańców w dniu 18. W rześnia 1848 roku w Frankfurcie nad Menem. 
Brat młodszy Alfred, był ministrem spraw  wewnętrznych w ministerstwie 
Camphausena. Rudolf v. Auerswald służył w roku 1812 w R osyi, w roku 
1813 we Francyi i wyszedł ze służby w r. 1820 jako rotmistrz. Poświęcał się 
rolnictwu we wschodnich Prusach. Później został w ybrany na nadburmistrza 
Królewca i był jako taki w roku 1842 członkiem komisyi stanowej w Berlinie. 
Król powołał go w tym roku na prezesa rejencyi trewirskićj, a w Marcu 1848 
na naczelnego prezesa prowincyi pruskiej. Po rozwiązaniu ministerstwa Camp­
hausena został w d. 25. Czerwca 1848 prezesem ministerstwa i objął minister­
stwo spraw zewnętrznych. W skutek przyjęcia wniosku Steina podziękował 
za ministerstwo w d. 21. W rześnia 1848 został zamianowany naczelnym pre­
zesem Prus wschodnich; 1849 członkiem, a potem prezesem pierwszej izby 
i przewodniczył w r. 1850 na układach w Erfurcie. W  r. 1850 zamienił na­
czelną prezydenturę w Królewcu na reńską, na której pozostał aż do r. 1851. 
Pan v. Auerswald ożenił się w d. 31. Lipca 1817 r. z hr. F ryderyką Adelaidą 
v. Dohna-Lauck, i ma dwóch synów  i jednę córkę. .

Minister spraw wewnętrznych Edward Flottwell, ma lat 73. Urodził się 
dnia 23. Lipca 1786 r. w Insterburgu, przeszedł niższe stopnie urzędowania, 
w mieście rodzinnem, w Królewcu, Gumbinie i Gdańsku, piezesero rej. w r. 
1825 w Kwidzynie, d. 6. Grudnia 1830 naczelnym prezesem W. Ks. Poznań­
skiego, d. 30. Grudnia 1840 naczelnym prezesem prowincyi saskiej w Magde­
burgu. Od d. 3. Maja 1844 do Lipca 1846 był ministrem finansów i w sto­
pniu ministra był potem naczelnym prezesem w Monasterze, następnie trudnił 
się jako taki administracyą w Królewcu, a nakoniec 21. Lipca 1850 w Pocz­
damie. Pięćdziesięcioletni jubileusz obchodził na d. 16. Lutego 1855. Dnia 9. 
Październ. powołał go J. kr. w. książę rejent na tymczasowego ministra spraw
wewnętrznych. . .

Baron Aleksander v. Schleinitz ur. r. 1807. Jego ojciec F ryderyk  Wi l ­
helm Karol, był brunszwickira tajnym radzcą i prezesem sądu apelacyjnego 
i konsystorza brunszwickiego, umarł dnia 12. Lutego 1837. Brat Aleksandra 
najstarszy bar. Wilhelm był w służbie także brunszwickiej, umarł 3- Listop. 
1856 jako minister stanu. Jego brat równie starszy Juliusz, jest prezesem re ­
jencyi bydgoskiej. Przez czas pewien był posłem w Hanowerze, a od 29. Lipca 
1849 do d. 26. W rześnia 1850 ministrem spraw zagranicznych i w ystąpił jako 
rzecz tajny radzca z ministerstwa, gdy je  objął jenerał v. Radowitz.

Jenerałporucznik Edw ard v. Bonin był już  raz od 13. Stycznia 1852 do 
1854 ministrem wojny. Urodził się 3. Marca 1793 w Stolpe. Jest synem je ­
nerała pruskiego i służył od r. 1806. Otrzymał krzyż żelazny 2ej klasy pod 
Liitzen, le j klasy pod Paryżem. W  r. 1848 został pułkownikiem, a podczas 
wojny z Danią jeneralmajorem. Po zawieszeniu broni w Malmo został w o­
dzem naczelnym'wojsk rzeszy niemieckiej w Szlezwiku i Holsztynie, a przez 
rząd tymczasowy księstw dowódzcą wojska szlezwickiego i holsztyńskiego.

W  Kwietniu r. 1850 wrócił do służby w armii pruskiej. Potem był komendan­
tem Berlina, d. 16. Czerwca 1850 objął dowództwo nad 16 dyw izyą w T re - 
wirze, a po wystąpieniu z ministerstwa wojny w r. 1854 dowódzcą 12 dyw i- 
zyi w Nissie, 50-lctui jubileusz służby obchodził 24. Czerwca 1856 jako wice- 
gubernator Moguncyi. Ud 30. Maja b. m. dowodził korpusem 7 armii w Mo­
nasterze, zkąd został powołany do Berlina na ministra wojny.

Fryderyk Erazmus Robert v. Patów, Dr. j. ur. 10. W rześnia 1804 r. 
w dziedzicznej wsi ojca, Mallenchen w Dolnej Luzacyi. W  roku 1826 wszedł 
w urzędowanie, w r. 1830 był zatrudniony jako pomocnik w wydziale mini­
sterstwa handlu przemysłu i budowli. W  latach 1833 — 1837 pracował w mi­
nisterstwie skarbu. Od 1837. r. do 1844 był radzcą referującym w buchhal- 
teryi państw a, d, 3. Stycznia 1840 członkiem rady stanu. D. 19. Lipca 1844 
r. został rzecz. tajn. nadradzcą rej. i dyrektorem pierwszego wydziału minister­
stwa spraw  wewn., a d. 12. Lipca 1845 rzecz. tajn. radzcą legacyjnym i d y ­
rektorem w ministerstwie spraw  zagranicznych. W  r. 1848 był pod ministrem 
Camphausenem tymczasowym szefem ministerstwa handlu, przemysłu i robót 
publicznych, a po rozwiązaniu tćj administracyi w r. 1849 naczelnym preze­
sem prowincyi brandenburgskiej w Poczdamie.

Minister spraw  rolniczych Erdmann hr. Piickler, bar. v. Groditz od r. 
1840 prezesem rejencyi opolskiej, majorem w 3 pułku gwardyi landwery i za­
sia d a  w izbie panów dożywotnie jako dawny dziedzic. L  małżeństwa z Joanną 
v. Eckardstein ma syaa i 5 córek.

Dr. M aurycy August v. Bethmann Hollweg dotąd nie był ministrem. Syn 
p. Jana Hollwega, spólnika braci Bethmanów w Frankfurcie n. M., który po- 
ją ł Zuzannę Bethmann za żonę przyjął jej nazwisko i herb familijny; urodził się Dr. 
Maurycy Aug. v. Bethmann Hollweg d. 10. Kwietuia 1795 w Frankfurcie. Był 
profesorem prawa od 1819 do 1829 w Berlinie, przeniósł się do Bonn, gdzie 
do roku 1845 był kuratorem tego uniwersytetu. Król F ryderyk Wilhelm IV. 
wyniósł go do szlachectwa w r. 1840. —  Rzeczony minister jest jednym  z naj­
bogatszych dziedziców reńskich. W  roku 1845 został członkiem rady stanu, 
w ° .  1846 jako deputowany reńskiego prowineyalnego synodu na jen. synodzie 
w Berlinie, w roku 1849 deputowanym do 1. izby. W  ostatnich latach mniej 
się zajmował, polityką, a więcej sprawami duchownemi. Jego też książę re ­
jent powołał teraz na ministra spraw  duchw nych, oświecenia i lekarskich.

B e r l i n ,  12. List. wieczorem. — W  odbytych dziś wyborach brała udział 
większa połowa wyborców pierwotnych. W ypadek wyborów jest niemal 
całkiem w duchu nowego ministerstwa.

  W  W rocław iu, jak donosi Gazeta wrocławska stronnictwo konserwa­
tywne nieodniosło zwycięstwa.

Królestwo IP&lsMe*
W a r s z a w a ,  10. Listopada. — My Alexander drugi, cesarz i sarno- 

władzca wszech Rosyi, król polski, wielki książę finlandzki itd., itd ,, itd.
Do naszego rzeczywistego radzcy s ta n u , naczelnego prokuratora dziewią­

tego departamentu rządzącego senatu Jana Wołowskiego.
W  nagrodę poświadczonych przez namiestnika naszego w Królestwie Pol- 

skiem jen. adjutanta księcia Gorczakowa, niezmordowanych i pożytecznych 
prac waszych w obowiązkach prezesa komitetu do ujoźenia projektu kodeksu 
postępowania cywilnego w Królestwie, najmiłosciwiej mianowaliśmy was ka­
walerem cesarskiego i królewskiego orderu naszego św. Stanisława lej klasy, 
oznaki którego przy niniejszem załączając, rozkazujemy wam przywdziać na 
siebie i nosić według przepisu.

Pozostajemy ku wam cesarską i królewską łaską naszą przychylnymi.
Na oryginale własną J. C. K. Mości ręką napisano:

A l e x a n d e r .
W  W arszaw ie, dn ia27. W rześnia 1858 r.

Z Bożej łaski my Alexander drugi, cesarz i samowładzca wszech Rosyi, 
król polski, wielki książę finlandzki itd., itd ., itd.

Do naszega rzeczywistego radzcy stanu, członka komisyi rządowej spra­
wiedliwości Króle twa Polskiego, Wojciecha Brzezińskiego.

Z uwagi na poświadczenie namiestnika naszego w Królestwie Polskiem 
jen. adjutanta ks. Gorczakowa, o niezmordowanych i pożytecznych pracach 
waszych w obowiązkach prezesa komitetu do rozpoznania projektu kodeksu 
postępowania kryminalnego w Królestwie, najmiłościwiej mianowaliśmy was 
kawalerem cesarskiego i królewskiego orderu naszego św. Stanisława le j klasy, 
oznaki którego załączając przy niniejszem, pozostajemy ku wam cesarską 
i królewską łaską naszą przychylnymi.

Na oryginale własną J. C. K. Mości ręką podpisano:
A l e x a n d e r .

W  W arszawie, dnia 27. W rześnia 1858 r.
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P a r y ż  9 Listopada. —  Uwaga rządu zwróconą jest prawie wyłącznie 
na m arynarkę wojenną. Wiele nominacyi czytamy z tego względu w  armii mor­
skiej. M o n i t o r  zawiera obszerny nekrolog wiceadmirała Vaillanta zmarłego

1. Ll^ PÎ ® ,W alewski)  k tór j , s ,ę u dał do Compiegne, rozstrzygnie z cesarzem 
sp raw ę M ortary. Rząd nie bierze tćj rzeczy lekko i pobieżnie; i słusznie, bo
wzburzenie um ys łów  z tego pow odu jes t  małe. , . , , ,

— W edle u rzędow ych  wiadomości z Konstantynopola podpisała protokuł 
konfereneya zasiadająca tam w sprawie Czarnogóreów. Pain ThouTeneU któ­
rego w  stolicy tureckiej w strzym yw ała  obecnosc lorda S tratforda dc Kedchtt,
w yjeżdża  ju t ro  (10. Listopada). . . .

P ro tokóły  konferencyj. (Ciąg dalszy).
P r o t o k ó ł  XVI.

P o s i e d z e n i e  12. S i e r p n i a  1858. Po odczytaniu i przyjęciu protokółu  
z poprzedniego posiedzenia, konfereneya rozbiera dalszy projekt konferencyj. 

A rt.  26 i 30 ty  zostają  przyjęte  i połączone pod 1. 2o.
Art. 27. zostaje p rzy ję ty  w następujących w yrazach^  _

Rozmaite fundusze pochodzące dotąd z kass oso bn ych , a utoremi rząd rozpo­
rząd za  z różnych  ty tu łó w ,  winny być objęte w budżecie ogolnym dochodow.*

* Konfereneya przy jm uje  następne rozporządzenie , które dołączone będzie

d ° ar« L ^ ^ "  ĉ wUm ' każdego2 hoTpodara zaw etow aną  będzie przez zgroraadze-

D'e F Art.3 28.WprzyJęty*'zostaje^zć*zmianą w p rL c ią g u  dwóch lat na tr%y lata, 
do stanowczego uregulowania rachunków.

A rt .  20, 31, 32  i 33 zostają przyjęte.
S. 1. Art. 34go ulega następującej zmianie: _ .
eKomisya centralna je s t  nieustającą. Będzie mogła jednakże , jeżeli j ć j  

prace na to pozwolą, odroczyć się na czas, nieprzekraczający jednak w żadnym 
razie czterech miesięcy*. Reszta ar tyku łu  zostaje przyjętą ."

A r ty k u łu  35 i 36  zostają przyjęte.
A rt .  37  ulega następującćj zmianie: . . , ,  ^
•Rozporządzenie konstytucyjne w nowej orgamzacyi Księstw, oddane ą 

pod  opiekę komisyi centralnej. Będzie ona mogła w ykazyw ać  ho*P®daro11 
n adużycia ,  któtych reforma w yda  ira się konieczną i poddawać im ulepszenia, 
jakie zaprowadzić należy w rozmaitych gałęziach admimstracyi.

Art. 38. zostaje p rzy ję ty  w  następujących słowach: ^
Hospodarowie będą  mogli podawać komisyi centralnej wszelkie Pw po*y- 

cy e ,  jakie im się zdawać będzie uźytecznem zamienić w projekta do ustaw

W S P °K om isya c ; e nt r. a fn ̂  p rzy  go t uj e ustaw y powszechnego interesu wspólne» oba 
Księstwom i podda ustaw y te za pośrednictwem hospodarow  pod obrady zgro­
madzeń.

A r t  3 9 f y  p e ’z y j e f F  m e t a j e  j a k  n a s t ę p u j ę :  > fc łZ n.r rh
»Jako us taw y  powszechnego in teresu , uw ażane są wszystkie te ,  których 

przedmiotem je s t  jedność p raw o daw s tw a ,  ustanowienie utrzymanie i ulepszenie 
zjednoczenia cłowego, pocztowego i telegraficznego,^ oznaczenie wartości,  mo­
net i rozmaite przedmioty publicznego u ż y tk u ,  wspólne obu Księstwom.

Konfereneya zmienia porządek zrazu p rzy ję ty  w pierwszych artykułach 
konw encyi,  od 1. do 10. . (N astępują  podpisy.)

(Dalszy ciąg nastąpi.)

Anglia.
L o n d y n ,  9. Listopada. — D a i l y  N e w s  jes t  przekonany, że misya 

Gladstona do w y sp  Jońskich w y w rze  bardzo błogie skutki w  cahy Lcwaucie 
i będzie służy ła  za dow ód  zmiany teraźniejszej polityki Anglii, która obcho­
dziła się po nieprzyjacielsku i ze w zgardą  z rasami Chrzescian w lu r c y i  za-

U>ieS ^  Ministrowie jeszcze w szyscy się nie zjechali do L o n d y n u ,  ale wkrótce 
mają się rozpocząć rady  gabinetowe. Rada przyboczna indyjska ciągle ma p o ­
siedzenia i pracuje nad wielkim dziełem wprowadzenia nowej administracyi. 
Jedna z większych trudności w  przemienieniu administracyi byłej kompanii 
w  królewską, przedstawia się w łą c z e n iu  obu służb wojskow ych. Do> ej 
p o ry  armia kompanii i armia kró low ej ,  stanowiły odrębne ciała. Chociaż do 
w y ższy ch  komend pow oływ ani byli jenerałowie obu s łu żb ,  armie te całkiem 
b y ły  odosobnione, nietyłko nazwiskiem ale systeraatem swej orgamzacyi. Aa- 
sadą  awansu w  armii królowćj było i j e s t ,  z małemi nader w y ją tkam i,  nab y ­
wanie stopni przez kupno, i to aż do stopni pułkownika. Myślano ju z  o zmia­
nie te«>o systematu  ale trudności okazały się me do zwalczenia; stopnie bowiem 
będąc” własnością posiadających, stanowią niejako ich mienie; zmieniając więc 
t rzebaby  spłacić nietyłko obecnie zajmowane stopnie ale nizsze które przecho­
dząc zapłacili, coby bajeczną wyniosło sumę. Nabywanie stopni za P|emądze 
nie jest takiem jak  było dawniej w niektórych państwach na kontynencie, gdzie 
oficer nabyw szy  rang ę ,  o trzym ał stopień na tak długo jak  s łu ż y ł ,  ale mm 
rozrządzać niemógł. W  Anglii stopień jest dorobkiem materyalnym i postępu­
jąc  stopniami w z ra s ta , bo niższe wkłady są wliczone. B y w ały  w | f c 
w y p a d k i ,  że pułkownicy niecbcieli zostawać je tierałanu, boby utracili kapitał 
w y L s z ą c y  zwykle kilkanaście tysięcy funtów. T o  praw o jednak  s łuzy  tylko 
osobiście, i na miejsce poległych łub zmarłych rząd awansuje stosownie do za­
sług  z niższych stopni,  ale ten nowo aw ansowany zostaje ju z  właścicielem 
rangi i może j ą  do woli spieniężyć. T y m  sposobem częs o oficer zapłaciwszy 
za pierwszy stopień chorążego w  linii 500  do 8 0 0  fszt. , lub o trzym aw szy go 
za protekeyą od rz ą d u ,  może w przeciągu jednej kampanii przejść kilka sto­
pni! i ju ż  te jego zasługi w ynoszą  mu znaczny kapitał. Pierwszy^stopień otizy - 
raują najwięcej przez protekeyą lub nadany jes t  i.czn.om szkol wo s owyeh 
Od czasu w ojny  w Krymie, rząd  ulegając parciu opinii publicznej, posuwyi od 
czasu do czasu podoficera na oficera, ale przez to system nieulega za nej 
nie, albowiem i ten wchodzi ju ż  w poczet właścicieli rang. Awy e a an 
w ani podoficerowie sprzedają  po krótkiej służbie swoje stopnie, bo niunając 
własnego m ają tku ,  niepodobna im u trzym ać się na rów ni w zbytkowem życiu 
z’ innymi oficerami. T o  się tyczy  piechoty, ja zdy  lub odkomenderowanych 
z  nich oficerów przy  sztabach. W  arty leryi i inzynieryi oficerowie w ychodzą

wyłącznie z szkoły wojskowćj i w  ścisłem starszeństwie lub za nadzwyczajne
odznaczenie się, postępują  w górę. . .

W  wojsku byłej kompanii, kupna żadne meodby wają się i tam tylko s tar­
szeństwo, zasługa lub protekeyą stopnie nadaje. Natomiast system wysług, 
jest bardzo korzystny dla długo służących, lub za inwalidów uznanych p rzy -  
tem żołd, zwłaszcza dodatki polowe są większe jak  w armii krolowcj l e  dwa 
więc przeciwne sobie systemata zlać w jedno, jes t  jed ną  z w iększyc j t ru dn o ­
ści w złączeniu administracyi.

JSer&ta.
Zwołanie w Serbii sejmu czyli skupczyny  dla naradzenia się nad waznemi 

sprawami krajowem i, jak  to od wieków byw ał zw yczaj,  jes t  p rzyczyną li­
cznych sporów  między Fortą  a rządem serbskim. W  sporach tych praw o nie 
jest za P o r tą ,  jak się niżej okaże. Zdając spraw ę z dawniejszych w ypadków  
w Serbii z 9. Października, przedstawiliśmy piarw szy  spór, gdy Porta uw ia­
domiona przez rząd  serbski o zwołaniu przez niego se jm u, p rzysłała  telegra­
fem w dniu 28. W rześn ia  zakaz zw oływ ania  skupczyny. W  prawdzie sułtan 
cofnął ten zakaz na przedstawienie rządu  serbskiego, iż gwałci nim konstytucyę 
serbską pod gw arancyą  wszystkich mocarstw zostającą; albowiem zbieranie 
skupczyny było od wieków zwyczajem i prawem w Serbii,  a ustaw a organi­
czna Księstwa zatwierdziła to p raw o i nakazała zw o ły w ać  sejm ile razy po ■ 
trzeby krajowe będą tego w ym agały . Porta  wyznaczyła  wówczas komisarza, 
k tó ryby  kierował obradami sejmu lub jedozorow ał ,  a mimo tego zaczęła zg ro ­
madzać korpus wojsk na granicy i zagrażać in terw encyą,  do której sejm da 
powód Oba te kroki P o r ty  by ły  mieszaniem się w wewnętrzne sp raw y  Księ­
stwa co T u rcy i  je s t  wzbronionem, a przeto czynami nielegalnemi i gwałcącemi 
konsty tucyę serbską. W y p ły w a ły  zaś z polityki ja k ą  Porta powzięła od za- 
zawarcia pokoju paryskiego, aby zwolna prowineyom połnicpodległym odebrać 
te połowiczną traktatami zapewnioną niepodległość i zcentralizować państwo, 

Senat i ministrowie serbscy pragnąc odwrócić niebezpieczeństwo mogące 
w śród  obecuych okoliczoności zagrozić k ra jow i, zgodzili się na odroczenie zw o­
łania sejmu i ułożyli now ą ustaw ę względem w y bo ru  posłów na sejm . po ­
rządku ego obrad ,  za pomocą której chcieli obradom sejmowym zapewnie spo­
kój i uniknąć burzliwych zgromadzeń. Stronnictwo narodow e, chociaż z nie­
z a d o w o le n i e m  spoglądało na tę now ą ustawę wyborczą zmieniającą odwie­
czny zw ycza j ,  mocą którego cała starszyzna gmin zbierała się na skupczynę, 
i w prow adzającą  cenzus za zasadę wybieralności na sejm, —  jednak nie chcąc 
dzielić narodu w obec niebezpieczeństwa zagrażającego niepodległości krajowćj, 
godzi się z księciem i p rzy jm uje  now ą ustawę. G araszam n, naczelnik tego 
stronnictwa i pierwszy minister cofa sw ą  dymisyę i pozostaje p rzy  sterze rządu
w raz swemi kolegami.   ,

Jestto  jeden z licznych przykładów  miłości kraju i zdrowego rozsądku 
w narodzie serbskim. Za każdym razem, gdy nieprzyjaciel zew nętrzny  za­
graża jednają się wszystkie stronnictwa. Czyn ten wielbią naw et korespon­
denci niemienny z Belgradu, których nie można o strooniczosc dla S e rb ów  p o ­
sadzić. Korespondent d o O s t - D e u t s c h e  P o s t  pisze z powodu tego czynu: 
„L u d  serbski jes t  rozsądny i wysoko pod względem politycznym wykształcony. 
W  chwili,  gdy  ojczyźnie grozi niebezpieczeństwo, patryo tyzm  bierze gorę  nad 
wszelkiemi teoryami i interesami a najzaciętsi naczelnicy stronnictw spieszą zło­
żyć  dow ód ,  o ile wyżćj cenią pomyślność i chwałę Sebii nad wszelkie osobi­
ste względy a w aw et polityczne teorye ..  ,

Mimo tych usiłowań rządu serbskiego, aby unikać sporow  z P o r t ą , mimo 
odwleczenia sejmu i nowej u s taw y  wyborczej mającej zaspokoić P o r tę ,  znala­
zła ona w  tyra sejmie inny znów  pow ód do sporu. Minister serbski Garasza­
nin i senat naznaczyli miasto Kragujewacz na siedlisko przyszłego sejmu; albo­
wiem w edług  starego zwyczaju  w mieście tem zwykle odby wały się sejmy w y ­
jąw szy  kilku przypadków  podczas wojen i zaburzeń; pow tóre ,  że Kragujewacz 
leżąc w środku k ra ju ,  najdogodniejszym jes t  na miejsce zgromadzeń sejmowych; 
nakoniec, że sejm odby w any  w  Belgradzie, nad k tórym  wznos, się twierdza 
turecka i w którym  stoi turecka załoga, nie mógłby swobodnie obradować pod 
g roźbą  dział i bagnetów. Lecz Porta oświadczyła przez gubernatora Belgradu 
Osmana baszę, iż sejm winien zgromadzić się w Belgradzie. Rząd serbsi przed­
s tawił wyżej wymienione powody, ale Porta  nie chce odstąpić od swego żąda­
nia twierdząc, że ma praw o wskazywać miejsce dla obrad sejmowych. W  od­
powiedzi na to rząd  serbski miał przesłać pismo do wszystkich wielkich mo­
carstw , uskarżając się, że Porta  narusza praw a i przywileje Serbii zagw aran­
towane przez też mocarstwa.

. Kranika miejscowa.
P o z n a ń ,  13. Listopada. — Na wyborach wczorajszych wybrani zostali

w mieście naszem następujący w ybo rcy :  , , . a  «  . ,
1. O kręg wyborczy. Oddz. 1.: rentier Leyscr Jaffe; destylator H. S. Jafie. 

_  Oddz. II.: kupiec Salomon L e v y ;  kupiec Dawid Borchard. — Oddz.
lii.  radzca kancelaryi K no r ;  kowal Kuhnke.

2  Okręg wyb. Oddz. 1.: k u p i e c  W . Andersch; kupiec A. Lichtenstein. 
Oddz? II.:  Dr. Hanke; Dr. Jaffe. -  Oddz. I I I . : W y b ó r  nierozstrzygnięty,
prawdopodobnie now y w y b ó r  nastąpi.

3. Okręg w yb. Oddz. 1.: kupiec S. K r o n t h a l ;  kup.ee Wolff K r o n t h a l . -  
Oddz. II.: zegarmistrz Metcke; Rob. Garfey. Oddz. III.: sekretarz Dr.
Hitze; cukiernik Antoni Prevośti. . . . .

4  O kręg w y b  Oddz. 1.: naczelny prezes v. Puttkam m er; kupiec i radzca 
‘ miejski Mamroth. -  Oddz. II.:  fabrykant W eltingcr; kup. Bottstem. —

Oddz. III: właśc. P rzyby łow sk i;  weterynarz  Szawelski.
5 Okręg w y b  Oddz. I.:  kup. Herman Bielefeld; Jungę. — Oddz. II.: radzca 

' a p e l  Muchels; kup. H. Rehfisch. —  Oddz. 111.: kaznodzieja Schonborn;;
burmistrz Guderian.

6 Okręg w yb Oddz. I.: p o w o z m k  Seidel. —  Oddz. II.: kup .  Gintrowicz;
' p r o f ?  B r a u n . ’ - O d d z .  III: rektor Hielschcr.

7 Okręg. wyb. Oddz. I.: radzca rej. i szkolny Dr. B rettner; cieśla Jezio­
rowski. — Oddz. H.: cieśla Diller; kup. drz. Karol Klopsch. — Oddz. III.: 
sędzia pow. H ahn; stelmach S tuhr .

8. Okręg w yb. Oddz. 1; oddział I.: radzca apel. Nixdorf; kap. Z ieh lk e .—  
Oddz. 11.: nadsekr .  poczt. Hufnagcl; rentier Grundics. —  Oddz. III.:  wł. 
R udolph ; rentier Reichardt.
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9. Okręg wyb. Oddz. I .: dy rek to r  Dr. M arquard t;  ślusarz H. Schneider. — 

Oddz^II.:  kup. Antoni Sobecki; Dr. Kramarkiewicz. —  Oddz. III.: radź. 
ekon. W cndiand; nauczyciel w. Ritschl.

10. O kręg wyb. Oddz. I.: kupiec Altraann; Dr. J. Samter. — Oddz. U.: kup. 
E d w ard  Mamroth; Leon Kantorowicz. —  Oddz. I I I : kup. A. L. A u e r ­
bach; radzca miejski Jonas.

11. Okręg wyb. Oddz. I .: kup. Gotz C o h n ; radzca sądu pow. Piiaski.. —  
Oddz. II . :  dyr.  banku R osenthal; radzca rej. Dr. Ziegert.  —  Oddz. III.
rentier Meisch; rentier Lupkę. . ,r ,

12. Okręg wyb. Oddz. I. : Dr. Gąsiorowski; rentier Antoni Kraszkowski. — 
Oddz. II.: mul. Maur. Schmidt; T ra u g o t t  Schulz. —  Oddz. III.: radzca 
rej. Reichert; radzca sądu pow. Rudolph Fest.

13. Okręg wyb. Oddział I. : Schlegel; mul. Falbe. — Oddz. II .: tajn; radzca 
rej. Brzozowski; radzca rej. v. Bernuth. —  Oddz. III.: brukarz Servais.  
kontroler Kurnatowski.

14. O kręg w yb. Oddz. I .:  kup. i radz. miejski Kaatz; kup. Jakob Appei. — 
Oddz. II.: kup. Heimann M arcus; kup. Ludw ig  Ephraim. —  Oddz. III.: 
kup. B. H. A sch; destylator E d w ard  Kantorowicz.

15. O kręg  w yb. Oddz. I .:  kup. C. G rassm ann; dziedzic Kaczkowski, — 
Oddz. II.;  radzca sądu głównego B oy ;  radz. rej. Sack. — Oddz. 111.: Dr. 
Goldmann; radzca rej. Hoppe.

16. O kręg wyb. Oddz. I.: prezes v. Mirbach; kup. G. Berger. —  Oddz. i i . :  
radzca miejski v. T resko  w ; radzca apel. Jeisek. — Oddz. III.: prokurator 
Knebel; ogrodowy Hildebrand. ,

17. Okręg w yb. Oddz. I. : cieśla Antoni K rzyżanowski;  rzezmk t i h p  Weitz.
  Oddz. II.: radzca apel. K leinów; kupiec Adolf Czapski. Oddz. 111.;
stolarz L udwig Gerstel.; stelmach Ferd. Bahlau.

18. Okręg wyb. Oddz. I.: kupiec Michaelis Breslauer; rad. spr. Tschuschke.
—  Oddz. 11.: kupiec Juliusz Brieske; dyr.  sądu kryra. Kaulfus. — Oddz. 
III.: rad. kam. Matze; kupiec Falk Fabian.

19. Okręg wyb. Oddz. I .: kupiec Salomon Jaffe; p iw ow ar Ambroży H u g ­
g e r .— Oddz. II.:  kupiecDan. Ksiński; kupiec Izydor Kuttner. — O ddz.III . :  
kupiec Bernard Jaffe; kupiec A ron  T bo rne r .  .

20. Okręg w yb. Oddz. I. : kupiec Lippmann A uerbach; kupiec Izaak Wolff.
— Oddz. II.: kupiec Ludwik A nn uss ;  kupiec Hartw ig  Mamroth. — Oddz. 
III : kupiec Nathan H am burger;  kupiec A dolf Neustadt.

21 Okręg w yb. Oddz. I.: radzca kom. D. G. Baarth ;  kupiec Luis Kantoro­
wicz. _  Oddz. II.: kupiec Salomon Lovinsobn; kupiec E dw ard  Rehfisch.
— Oddz. III.: kupiec T eodor Baarth ; sekr. sądu pow. Otto Schopke.

22. Okręg wyb. Oddz. 1.: kupiec L. Heimann; kupiec Ed. Ephraim . —  Oddz.
II.: garbarz G iintber; p iw ow ar W e i s s . —  Oddz. III.: piekarz Herse; cie­
śla Drewitz.

25. Okręg wyb. Oddz. I .:  piekarz Józef Stęszewski; W aw rzyn iec  Heyducki.
—  Oddz. II.: piekarz Antoni Olszewski; piekarz Paw eł Biskupski.—  Oddz.
III.: piekarz Maksymilian Stęszewski; malarz W ład y s ła w  Simon.
II.: piekarz Emil K aykowski; rendantkonsyst .  W ojciech Janowicz.— Oddz.
III.: W alenty Stępiński; w ikary  tum. C yp ryan  Jaróchowski.

26. Okręg w yb. Oddz. I.: major v. Grossm ann, dowódzca 5. rezerw, bat.; 
porucznik v. Tempski w  5. pułku art. — Oddz. II.: jenerałporucznik i ko­
mendant fortecy poznańs. hr. v. Monts; major w sztabie g łów . 5. korpusu 
armii v. Stosch. — Oddz. III.: kapitan w  18. pułku v. B o row sk i; nadfejerw. 
w 5. pułku art. Krusius.

27. Okręg wyb. Oddz. I. : podpułkownik v. Kessel, dowódzca 1. bat. (pozn.) 
18 landw. regim. — Oddz. II.: podpułkownik v. P an w itz ,  dowódzca 5. 
brygady źand. — Oddz. 111.: podpułk. Flies, dowódzca 2. pułku uzarów .

28. Okręg wyb. Oddz. I.: major v. S tudn itz ;  porucznik v. Miinchhausen. —  
Oddz. II.: kapitan v. Crousaz; kapitan v. Bressler.—  Oddz. III.:  podpuł­
kownik v. Hackewitz; feldfebel Winkler.

29. Okręg wyb. Oddz. I. : kapitan Quedenfeld; feldfebel G rossm ann.— Oddz, 
II,: major Bucbholz; feldfebel Schwarz. —  Oddz. III.: pułkownik  v. Z a -  
s t row ; pułkownik v. Soramerfeld.

30. Okręg wyb. Oddz. I .:  kapitan Geduhn z 7. pułku piech. —  Oddz. II.: 
podpułkownik v. Szymborski z 7. pułku piechoty. —  Oddz. III. : feldfebel 
Freche z 9. konap. 7. p u łku  piechoty.

Siosmaite wiadom ości.
—  W y s z ła  nowa książka p. n. »Raraotki i Anegdotki«, przez Sotera R oz-  

bickiego, zawierająca a r ty ku ły  hum orystyczne : 1 )  Nieszczęśliwe wianki S to -  
Jańsk ie ,  czyli przypadki pana Ł y s in y ;  2 )  Koncert na skrzypcach przez pa-  
cyenta filozofii w mieście R y cz y b y k u ;  3 )  P e regrynacya  państwa Kukasińskich 
do W a rs z a w y ;  i 4 )  S w a ty  p a n a P in k u s a  w  W arszaw ie . Okładki z obu stron 
li tografowane, w yobrażają  wianki S to - Ja ń sk ie  w  W arszaw ie  i wejście po d ra ­
binie Pani Kukasińskiej. Cena po kop. 30. ______

i d® Poznania 13. Li

23. Okręg w yb. Oddz. I .:  kupiec Jakób  Schlesinger; kupiec Falk Cohn. — 
Oddz. II.: rzeżnik Józe f  P io trow ski; rzeźnik Jó ze f  D roźdżew ski.— Oddz. 
III.: dyr.  muzyki Mateusz Dembiński; Tom asz  Szalczyński.

24. O kręg w yb. Oddz. I. : kanonik Cieśliński; kanonik Niszczewski. — Oddz.

B A Z A R : h r. M ycielski z Dem bna, W ęsiersk i z M odliszewa, Pągow ski z Ckabska, 
Bronikow ska z W ilkow a, D ołubow ski z Dembna.

H O T E L  R Z Y M S K I  B U SC H A ": v. F ranęois z M oguncyi, Psarski z Doruchow a, 
Arędzki z W ęg ierek , G iinther z Schneeberg, W alte r  z S ztu ttgardu .

H O T E L  D R E Z D E Ń S K I  M Y L IU S A : M eyer i Reichel z Berlina, K uh z W ro c ła ­
w ia, Janeck i z Grodziska, h r. Bniński z Sam ostrzela, h r. ICwilecki z W . S ienlic, 
y . Biilow z Zarowic.

H O T E L  D U  N O R D  : h r Potulicki z W . Jez io r, G rabow ski z K oninka, Suzin z B or­
deaux. „  „ T .

O E H M IG A  H O T E L  F R A N C U S K i  : W ittsa c k z  T rzy ń ca , R e n d l e r  z Popow a, W eiss-  
m ann z P iły . .

H O T E L  P A R Y Z K I :  G ruber z Pow iedzisk, S tah r z Z ielonki, Pajew ski z A m eryki.
H O T E L  B E R L I Ń S K I :  M odlibowski z Sw ierzyna, Schulz z W olsz tyna , M ittelstadt 

z Sielca, Scherbel z Leszna.
H O T E L  E IC H B O R N A : Cohn z Ł obżen icy , M eyer z P renzlau , L inke z ZielonejgO ry.

W sobotę dnia 13. Listopada 1858.
wieczorem o geilzłnie

na wielkiej sali Bazarowej
KONCERT 

SIG N ORA  VALERY G O M EZ

PANA ALEX. WOŁOWSKIEGO.
B i l e t y  n a  n u m e r o w a n e  k r z e s ł a  p o  1 

T a l .  są do nabycia w Król. nadwornym han­
dlu muzykaliów P anów  Md. Mote 
Cr. M o ck *  C e n a  p r z y  k a s s i e l T a l .
15. S g r .  Otworzenie kassy od godziny 6.

S i k o r s k i ,  majster rym arsk i ,
A d o l f  B r e d i g ,  kapitalista,
P a u l m a n n ,  majster rym arsk i ,  

ściślejszemu w yborow i stósownie do §. 13. R egu­
laminu z dnia 31- Maja roku 1849.

T y m  końcem wyznaczono termin na d z i e ń  15. 
b. m. z rana o godzinie 9tej w sali posiedzeń magi­
strackich na ra tu szu ,  na który w zyw am y praw o 
głosowania mających obiorców pierwotnych III, w y ­
działu, drugiego okręgu obiorczcgo, k tóry  obejmuje: 

ulicę Butelską Nr. 15. do 2 3 . ,  Rynek Nr. 45. 
do 52., ulicę W o d n ą  Nr. 1 .— 14.,  ujicę Kla­
sztorną Nr. 3 .— 8 . ,  1 7 . 1 8 . ,  ulicę Slosarską 
Nr. 6 . ,  ulicę Garbarską Nr. 1 6 .— 1 8 ,  3 8 — 40.

Poznań, dnia 12. Listopada 1858.
M a g i s t r a t .

W  moc §. 23. U staw y odbędzie się W alne  Z g ro ­
madzenie dnia 5. Grudnia r. b. o godzinie 5ćj z po­
łu dn ia ,  na które Szanow nych  Członków Koła T o ­
warzyskiego uprzejmie zaprasza M y r e k c y u .

W alne zebranie członków T o w a rz y s tw a  nauko­
wej pomocy w powiecie G n i e ź n i e ń s k i m ,  odbę­
dzie się dnia 17. Listopada, o godzinie l i t e j  w  obe­
rży Pani C h r o ś c i c k i e j  w G n i e ź n i e .

Dr. Jarnatowski
osiadł w G o s ty n iu  jako  lekarz p rak tyczny , położni­
czy i chirurg. G o s tyń ,  dnia i .  Listopada 1858.

Nakładem N. Kamieńskiego i Spółki poleca: 
Lesława Łukaszewicza R y s  piśmiennictwa pol­

skiego. W ydan ie  większe uzupełnione i doprow a­
dzone do roku 1859. Cena 1 Tal 10 Sgr.

Ołtarzyk katolicki czyli książka do nabożeństwa 
obejmująca modlitwy najdawniejsze i najzwyklejsze. 
W y d an ie  trzecie poprawne. Cena 1 la l .  na pię­
knym  welinie 1 Tal. 10 Sgr.

OBWIESZCZENIE.
P rzy  dzisiejszym oborze dwóch oborców w III. 

wydziale  drugiego okręgu obiorczego nie okazała się 
absolutna większość głosów, i dla tego przekazani 
być muszą Panowie:

P o r a u k i e w i c z ,  majster szewski,

WYPOŻYCZALNIA
i S |* l* 2 Z e4 lS lŻ  w zorów  ry sunkow ych  i s tu d y j ,  w kolorach i kredzie, znow u się znacznie pow ię­
kszyła ,  pracami professorów: J u l i e n ,  C a l a m ć ,  P i r o d o n ,  V. A d a m ,  P a s c a l ,  W.  L a w i g n e ,
Ch.  L a b b e  i t. p. , ,

W a r O n h i  abonamentu 5 do 10 Sgr.  miesięcznie, z dowolną wymianą każdego czasu,
i kaucya wartości wypożyczonego wzoru.

Wszelkiego rodzaju papiery ry sun ko w e ,  kredy, pastele realnie francuzkie, płó tna rozmaitćj 
szerokości,  farby olejne, w odne ,  zgoła w s z y s t k o  co tylko do malowania lub rysowania potrzeba, 
mara ciągle w znacznym w yb orze ,  po cenach s t a ł y c h ,  lecz u m i a r k o w a n y c h .

Czyniąc zadosyć życzeniom S z a n o w n e j  P u b l i c z n o ś c i ,  z okoliczności nadchodzących 
Ś w ią t  o d  d z i ś  d n i a  stępluję g r a t i s  listowy papier ,  ju ż  p rzy  odbiorze d w ó c h  l i b e r ,  lecz to tylko 
do 15go przyszłego mca. g j a K ® r g @ H g t @ F l  P plac Wilhelmowski Nr. 4.

W ielka  a u k c ja  porcelany.
W  środę dnia 17. Listopada r. b. i dni n as tępnych ,  przed południem i po południu sprzedawać będę na rachunek zamiejscowego domu handlowego 

p rz ez  p u b liczn ą  licytacyą najwięcej dającemu z a  gotówkę na s a l i  H o t e l u  B u d w i g a  p r z y  p l a c u  k a m  a r y j n y r a ,

znaczną ilość prawdziwej porcelany,
iako to- talerze, filiżanki, półmiski, w azy , sosyerki, kabarety, talerze do placków, salaterki, kompotierfci, serwisy do kaw y , herba ty  i u m y w a ln i ,

’ jako tćź s ó  Biompletnych angielskich s e r w i s ó w  stołowych na 1% nakryć ,
M J§'% 9SC mW v & )  Król. Kommissarz aukcyjny.



W y p o w i e d z e n i e
lis tó w  re n to w y c h  p ro w in c y i p o zn a ń sk ie j.

Przy odbytem dziś publicznem wylosowaniu li­
stów rentowych prowincyi poznańskiej dnia Igo 
Kwietnia 1859 r. umorzyć się mających, wyloso­
wane zostały w n a s tę p u ją c y m  W y k a z ie  A, 
umieszczone litery i numera, które posiedzicielom 
z odwołaniem się do ustaw względem zaprowadze­
nia banków rentowych z dnia 2. Marca 1 8 5 0  roku 
§. 41. i następnych, z dniem  1. K w ie tn ia  1839. 
roku z tem wezwaniem się wypowiadają, ażeby dosc 
kapitału za kwitem i zwrotem listów rentowych 
w stanie do kursu usposobionym, od wspomnionego 
dnia wypowiedzenia począwszy, w kassie naszej
odebrali. . .

Takie wolno wypowiedziane listy rentowe kassie 
naszej pocztą przesyłać, lecz frankowanym sposo­
bem z dołączeniem należytego pokwitowania z ode­
branej waluty na osobnym papierze i wnieść o prze­
syłkę waluty tą samą drogą, lecz na koszt i ryzyko
odbierającego. ,

Zarazem wywołują się powtorme dawniej juz 
wylosowane i od dwóch lat zaległe, w n a s tę p u ­
jącym  W y k a z ie  B. umieszczone listy rentowe 
prowincyi poznańskiej, i posiedziciele tychże wzy­
wają się niniejszem do niebawnego odebrania kapi­
tału listów rentowych pod uniknieniem dalszej straty 
procentu i przyszłego ich przedawnienia.

P o zn ań , dnia 11. L istopada 1858,
K r ó l e w s k a  D y r e k c y a  B a n k u  R e n t o w e g o  

P r o w i n c y i  P o z n a ń s k i e j .

A. WYKAZ, 
wylosowanych na dniu 11. Listopada 1858. r. a dnia 
1. Kwietnia 1859. r. płatnych listów rentowych 

Poznańskich.

Nr. I Nr. I Nr.

Nr. I Nr. | Nr. | Nr. [ Nr. i Nr. | Nr. 1 Nr.

471
517
691

Łitt. A. po 1000 Tal. 24 sztuk
786 1380 1509 2016 4187 473
924 1413 1558 3377 4591 498

1346 1451 1600 3572 4608 691
B. po 500 Tal. 6 sztuk. 

1033| 1554| 1775|2186
I Tal. 19 sztuk.

786 
924 

1346 
Łitt, 

868| 962|

7171
7903
8240

Litt C. po
232 495 1251
316 816 1264
426 1235 1612

Litt. 1). p
2 324 58U

227 421 932
282 454 1014

Litt. E. po
2 400 826
4 401 845

23 429 855
30 444 860
57 445 863
72 448 865
93 484 867
98 496 895

104 500 907
107 532 908
112 533 912
120 535 920
122 553 921
129 568 927
147 600 936
159 601 940
160 605 964
168 613 985
184 630 988
187 631 991
201 661 993
240 686 1004
251 694 1031
259 720 1038
264 721 1042
289 734 1052
297 746 1060
303 751 1077
307 757 1080
309 771 1095
320 789 1097
361 792 1111
375 804 1135
38C 806 1137
387 81C 1147
389 82C 1170

3462
3479
o 25 
1057 
1332 
1583

4501
6382
6471
Tal.
2662
2765
3059

6534
6856
6890
17 szl
3895
4221

7275

501 sztuk.
1193
1201
1202
1266
1270
1290
1292
1344
1364
1388
1406
1410
1424
1473
1511
1537
1577
1604
1605 
1649 
1653
1676
1677 
1730 
1748
1750
1751 
1753
1755
1756 
1785 
1789 
1803 
1808 
1822 
1856

1861
1872
1875
1878
1882
1885
1886
1893
1894 
1902 
1919 
1958 
1966 
1974 
1991 
2001 
2036 
2062 
2072 
2095 
2111 
2129 
2140 
2150 
2169 
2171 
2185 
2191 
2197 
2202 
2226 
2250 
2276 
2297 
2333 
2339

2386
2403
2409
2410 
2419
2430
2431 
2441 
2464 
2491 
2519 
2529 
2567 
2613
2619
2620 
2638 
2640 
2674 
2678 
2688 
2697 
2710 
2722 
2731 
2737 
2741 
2743 
2247 
2792 
2796 
2809 
2815 
2830 
2841

2883
2889
2898
2931
2954
2958
2967
2980
2999
3004
3016
3046
3048
3083
3084 
3086 
3100 
3116 
3145 
3160 
3202 
3209 
3214 
3216 
3253 
3276 
3393 
3399 
3433 
3457 
3481 
3499 
3506 
3526 
3544

4093
4102
4119
4129
4134
4138
4142
4156
4158
4178
4180
4210
4211 
4260 
4265 
4269
4278
4279 
4304 
4320 
4357 
4371 
4426 
4432 
4446

2846'3600

3604
3609
3631
3633
3634 
3638 
3640 
3657 
3678 
3682 
3703 
3747 
3757 
3792 
3802 
3823 
3847 
3854 
3867 
3873 
3888 
3930 
3969 
3977 
4008 
4013
4019
4020 
4030 
4034 
4037 
4040 
4068 
4070 
4076 
4088

4497

4501
4508
4520
4537
4516
4556
4567
4590
4595
4602
4606
4615
4620
4622
4626
4630
4637
4642
4643 
4670 
4676
4678
4679 
4720 
4724 
4749 
4752

4760
4790
4791 
4794 
4800 
4804 
4807 
4817 
4819 
4834 
4856
4877
4878 
4891 
4906 
4911 
4920 
4926 
4931 
4948 
4966 
4978 
4984 
5023 
5037 
5044 
5048

5078
5082
5084
5112
5127
5170
5213
5221
5229
5232
5235
5281
5282
5283 
5310 
5333 
5343 
5359
5376
5377 
5380 
5383 
5391
5400
5401

Nr. | Nr. Nr. Nr
5429 5763 6158 6319
5439 5777 6159 6327
5440 5789 6175 6355
5462 5792 6177 6361
5467 5828 6178 6364
5472 5851 6191 6372
5473 5884 6200 6373
5482 5913 6205 6374
5495 5916 6207 6375
5501 5939 6210 6376
5528 5951 6214 6378
5540 5955 6216 6380
5555 5997 6217 6389
5568 59.99 6220 6390
5596 6002 6223 6396
5611 6019 6249 6398
5630 6027 6250 6399
5639 6063 6255 6400
5645 6067 6279 6406
5655 6079 6291 6415
5660 6109 6293 6418
5666 6110 6301 6419
5674 6112 6302 6420
5701 6117 6312 6425
5737 6123 6313
5743 6142 6314
5760 6145 6316

B. WYKAZ.
daw niej ju ż  w y losow anych  i od dw óch la t zaległych 
listów  ren tow ych  poznańskich a  mianowicie z zapa­

d łych  term inów  
z d n i a  1. P a ź d z i e r n i k a  1852.

Litt. E. po 10 Tal.: Nr. 270. 938;
z dnia 1. K w ietnia 1853- 

Litt. D. po 25 Tai.: Nr: 1228;_
z d n i a  1. P a ź d z i e r n i k a  1853.

Litt. C po 100 Tal.: Nr. 512:
z dn ia  1. K w ietnia 1854.

Litt. E. po 10 Tal.: Nr. 172;
z dn ia  1. P a ź d z i e r n i k a  1854.

Litt. E. po 10 Tal.: Nr, 1917;
z d n i a  1. K w i e t n i a  1855.

Litt. B. po 500 Tal: Nr. 1078; Litt. D. po 25
Tal.: Nr. 453; Litt. E. po 10 Tal.: Nr. 1401.
4939i ,  M  . Q F rz d n i a  1. P a ź d z i e r n i k a  1855.

Litt. A. po 1000 Tal.: Nr. 5614; Litt. C. po 100 
Tal.: Nr. 1142.2611; Litt. D. po 25 Tal.: Nr.
10. 779. 1952. 3386; Litt. E. po 10 Ta!.: Nr.
886 *

z dnia 1. K w ie tn ia  1856.
Litt. D. po 25 Tal.: Nr. 709. 931. 3268; Litt. E. 

po 10 Tal.: Nr. 29. 244. 253. 3268. 4868: 
z dnia 1. P aźd z ie rn ik a  1856.

Litt. A. po 1000 Tal.: Nr. 509; Litt. B. po 500 Tal. 
Nr. 875; Litt. C. po 100 Tal.: Nr. 1281; Litt. D. 
po 25 Tal.: Nr. 551. 900. 1266; Litt. E. po 
10 Tal.: Nr. 854. 2675. 4498. 5518. 5599.

F .
fabrykant kapeluszy i pilśniów,

przy ulicy Wrocławskiej 3.
Na nadchodzącą zimę zaopatrzony został 

mój skład bamboszów i bótów pilśniowych 
jak najdokładrićj. Są także w zapasie zna­
ne juź bóciki męzkie i damskie z obszyciem 
z skóry i bez, w rozmaitćj wielkości i ga­
tunku. Proc* tego mam pa­
tentowane safearpetiit fil­
cowe, patentowane posle- 

! s*wy * kapami 9 patento- 
| wane podeszwy w sroneJK
i O b u w i a 9 podeszwy z włosia końskiego,
i korkowe i filcowe rozmaitego gatunku i 
j  wielkości, filc do pumpy, czapraki filcowe 
| i inne tego rodzaju przedmioty

Handel iingusta linga,
przy Wrocławskiej ulicy Uff, S.
poleca lampy francuzkie moderatory, lampy do po­
suwania z regulatorem, najnowsze fotożenowc, ja ­
ko też lampy mało wymagające oleju, kociełki Ber- 
celiusa, ekrany z przyrządem, maszyny do her­
baty i kawy, tace z nowego srebra, mosiędzu i la­
kierowane.

ZEIISCHNERA pracownia fotografowania, 
panotypania i malowania portretów p rz y  
W ilhelm ow skićj ulicy Nr. 25. obok H otelu B aw ar­
skiego, je s t  o tw arta  codziennie od godziny 9. do 3-

Mam zaszczyt zwrócić uwagę szanownćj publi­
czności na obraz własnoręcznie z drzewa wyrytego 
i pięknie umalowanego przedst. WsklZ6SZ6H16 PlO- 
trow ina p. Św. S tanisław a, znajdującego się teraz 
w kościele Św. Marcina obok wielkiego ołtarza, la -  
kowy jest na sprzedaj.

,  snycerz, przy Strzeleckiej ulicy N r. b.

» * » » » «
»  Szanownćj Publiczności polecam uprzej- g l  
ŚSS mie mój tu w miejscu U l

pr*y ulicy Wodnćj Mr. §g|
Igę w daw nem  mieszkaniu Pani M o c z y ń s k i e j  | g |  
U l  now o urządzony

f§ Magazyn strojów m 
| |  i Towarów locmych,

jako to: kapeluszy, czepeczków, stroików, 
f§ | rękawków i t. p. podług najnowszych mo- 
M  dęli paryskich i pojak najumiarkowańszychm cenach.
2|k Poznań, dnia 13. Listopada 1858. ^

T. M ę e te w s h a . $

Sprzedaż ogniowych sikawek.
Z przyczyny przeprowadzki, sprzedane będą si­

kawka wozowa i kilka taczkowych, przy starym 
Rynku, Krótka ulica Nr. 10.

Wyprzedaż rozmaitych futer.*
Zwinąwszy handel sprzedaję po znacznie zniżo­

nych cenach. M .A* Mjihve»ifiOhH9 wdowa, 
Rynek Nr. 47.

Dominium Imlryclmwice fiolne pod
S z l i c h t y n g o w ą ,  ma w swej zarodowej owczarni 
na aprzedaź, wełniste i silne barany, jako tćź 2 do 
300 maciorek do chowu zdatnych. — Stado odzna­
cza się wybornem zdrowiem.

Bolne Ainlry cli® wice pod Sz l i cb -  
t y n g o w ą ,  dnia 11. Listopada 1858.

W Białej CJÓrae pod Poznaniem do­
stać można od kilku lat zuanego i dobrze się palą­
cego T o r f u  w dużym formacie, tysiąc za 1 Tal. 
5 Sgr. na miejscu, a z zwózką do Poznan i a  za 
2 Tał. Zamówienia przyjmuje handel JE*. X o -  
w icK ieg& t  przy ulicy. Wrocławskiej Nr. 9. 
Dziennie mogą być 4 tysiące odstawione.

0 H 'i s

Srebrną tinktnrę
Grfincg® i Sp. w Berlinie

poleca w flaszkach oryginalnych po 9 Sgr. 
wraz z przepisem używania

Handel farb ADOLFA ASCII,
Zamkowa ulica Nr. 5.

~ T li© }

W domu p. An d e r s ch a  przy ul. Wilhelm. Nr- 
17. są zaraz do wynajęcia trzy pokoje na parterze 
z meblami lub bez. Dowiedzieć się można w Han­
dlu y f. Siolm fikieyo.____________

Bo wynajęcia*
Dwa umeblowane pokoje z antrć i stajnia na Ma­

łych Barbarach Nr. 9.

Konfitury francuzkie, h i l H t l j E O H a i i e  i 
g l a z u r o w a n e ,  jako też soki co tylko otrzy­
mał A ntm ii I*revosti9 w Rynku Nr. 6.

Celem spiesznego uprzątnicnia sprzedaję skład 
komissyjny rozmaitych win po nader u- 
miarkowaoych cenach

I z y d o r  M w seh i  P,ac Wilbelmowski 16.

H P ^ H a m b ;  t ł u s t e  f l i i k l i n g i
otrzymał S s y d o r  A pp& li  °bok Król. Banku. 

Rybki Kieler Sprotten otrzymał Izydor BUSC


